	Uwaga: Dla wojny toczonej z obcym najeźdźcą i jego krajowa agenturą w latach 1944-1956, najtrafniejszym określeniem zdaniem Światowego Związku Żołnierzy Armii Krajowej jest określenie: „Walka o wolność i niezawisłość Polski z nową sowiecką okupacją”.

Podzielamy ten pogląd.

Tą nazwę należy traktować jako zamiennik używanej przez nas nazwy „Wojna Polskiego Państwa Podziemnego Przeciwko Zainstalowaniu PRL”. Odtąd będziemy jej używać w naszych dokumentach
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Odpowiedź na deklarację: „Patriotyzm jutra”

                             O miejsce w edukacji patriotycznej dla TEMATU, JAKIM jest

 „Wojna obronna polskiego państwa podziemnego przeciwko zainstalowaniu  - prl”

Patriotyzm jutra winien być oparty na silnym fundamencie dziejów najnowszych.

Współcześni Polacy wychowani są na doświadczeniach walki o niepodległość toczonej przez społeczeństwo w ramach PRL - u w latach 1956 - 1989.

Były to wydarzenia, których uczestnicy aktualnie działają w życiu politycznym i społecznym kraju, powszechne są osobiste doświadczenia z tego okresu.

Obrazy te są często przywoływane z okazji rocznic, istnieje obszerna dokumentacja filmowa. 

Wypada natomiast z naszej świadomości okres powstawania PRL - u. Czas fizycznego unicestwiania żołnierzy i funkcjonariuszy Polskiego Państwa Podziemnego. Bohaterstwo toczonej wojny obronnej przeciwko zainstalowaniu PRL na sowieckich bagnetach, przy udziale kolaborantów z PPR i PZPR. 

Czas współczesny obszedł się najokrutniej z uczestnikami „Wojny Obronnej Polskiego Państwa Podziemnego przeciwko zainstalowaniu PRL”, którzy w wojnie toczonej w latach 1944 - 56, byli mordowani, więzieni i torturowani, a którzy w latach 1956 - 1989, byli nadal żołnierzami wyklętymi, podlegającymi inwigilacji i prześladowaniom.

III RP też nie była dla nich łaskawa. Na 16 lat jej istnienia, w połowie tego okresu rządzili spadkobiercy ich prześladowców, a gruba kreska zamazywała te sprawy w imię obrony postkomunistycznych interesów. 

Fundacja „Polska się Upomni”, mająca jako swój cel, upominanie się o honor i pamięć uczestników walk o niepodległość lat 1939 - 1989 postuluje:

· Ustanowienie roku 2006 - rokiem pamięci „Wojny Obronnej Polskiego Państwa Podziemnego przeciwko zainstalowaniu PRL”.

· Wmurowanie na Grobie Nieznanego Żołnierza, tablic upamiętniających bitwy stoczone w trakcie tej wojny i miejsca kaźni jej bohaterów.

· Podjęcie innych działań ujmujących ten okres dziejów w zakresie prac naukowych, wydawnictw, filmów. 

Z naszej strony poświęcamy tej problematyce miejsce, publikując odpowiednie materiały na naszej witrynie internetowej www.honor.pl

Oddajemy tę stronę do dyspozycji, dla biernej i czynnej promocji idei upamiętnienia „Wojny Obronnej Polskiego Państwa Podziemnego przeciwko zainstalowaniu PRL”.

Z wyrazami szacunku 
   Prezes Fundacji 

„Polska się Upomni”

      Jerzy Scheur 

Fundacja „Polska się upomni”
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„WALKA O WOLNOŚĆ I NIEZAWISŁOŚĆ POLSKI Z NOWĄ SOWIECKĄ OKUPACJĄ”
Istnieje w naszej najnowszej historii okres enigmatycznie nazywany „okresem stalinowskim”, lub „okresem błędów i wypaczeń”. Okres ciągle słabo znany społeczeństwu mimo jego historycznej i współczesnej wagi.

Na progu IV Rzeczpospolitej - gdy nową jej jakość wyznacza odejście postkomunistów od władzy, pora zdefiniować ten okres zgodnie z jego historyczną treścią, jako „Wojnę Obronną Polskiego Państwa Podziemnego przeciwko zainstalowaniu PRL”.

,,Wojna obronna Polskiego Państwa Podziemnego przeciwko zainstalowaniu PRL” rozpoczęta została wraz z realizacją akcji „Burza”. Bezpośrednio po stoczonej z Niemcami walce zaczynały się aresztowania, zsyłki i mordy prowadzone przez NKWD i UB.

Podejmowana była samoobrona przez żołnierzy Polskiego Państwa Podziemnego. Rozpoczynała się tzw. II Konspiracja.

Za cezurę zamykającą „Wojnę Obronną Państwa Polskiego przeciwko zainstalowaniu PRL” należy uznać rok 1956, w którym Powstanie Poznańskie, pierwszy masowy protest robotniczy oraz kształtowanie się organizacji demokratycznych i niepodległościowych o charakterze jawnym, zapoczątkowały nowe formy walki z komunistyczną dyktaturą PZPR, uwieńczone powstaniem III Rzeczpospolitej Polskiej w 1989 r.

Oczywiście, można powiedzieć, że gro walk zbrojnych przeciwko instalowaniu PRL stoczonych zostało w latach czterdziestych, w pięćdziesiątych było ich znacznie mniej, jednak istotą zamykającą ten okres czasu, jest narodzenie się w 1956 roku nowych form walki, o niepodległą Polskę, przez co zachowana została jej ciągłość aż do zwycięskiego końca.

Wystarczy spojrzeć w Internecie na listę poległych i zamordowanych przez PPR i PZPR w latach 1944 - 1963. Na tej jakże niepełnej liście, znaleźć możemy nazwiska i pseudonimy poległych i zamordowanych w latach pięćdziesiątych żołnierzy Polskiego Państwa Podziemnego, oto niektórzy z wielu:
„Burta” - Jan Leonowicz - dowódca oddziału WiN obwód Tomaszów Lubelski, poległ 11.02.1950 r. 

„Kuba” - Antoni Chowański zginął w walce z UB 15.03.1950 r. we wsi Kurek. 

„Jaskółka” - Czesław Pielecki - po śmierci „Młota” dowódca oddziałów na Podlasiu, zginął 08.06.1950r.

 „Lont” - Jan Gorączka - żołnierz oddziału „Burty”, poległ w 1950 r.

„Olgierd” - Marian Pilarski - założył organizację II Inspektorat Zamojski AK, skazany na śmierć i stracony w 1951 r.

„Wacek” - Karol Mielczuk, żołnierz WiN, poległ w 1951 r.

„Bury” - ppor. Romuald Rajs - uczestnik bitwy AK o Wilno, zamordowany 11.05.1951r.

Kalicki - poległ 09.06.1951 r.

„Żelazny” - Edward Taraszkiewicz - przejął dowództwo oddziału włodawskiego WiN po poległym bracie, poległ 06.10.1951 r.

„Łukasz”, „Znicz” - Józef Domański - żołnierz WiN oddziału „Żelaznego”, stracony w 1951 r.

„Niewinny” - Stanisław Marciniak - żołnierz WiN oddziału „Żelaznego”, stracony w 1951r. 

„Ostrożny” - Roman Dobrowolski - żołnierz WiN oddziału „Żelaznego”, stracony w 1951 r.

„Lipiec” - kpt. Stanisław Cieślewski - były komendant łomżyńskiego obwodu AK, zginął 27.03.1952 r. 

„Bolek” - Bolesław Ożóg - żołnierz oddziału „Burty”, poległ 30.09.1952 r.

Stanisław Bednarczyk - żołnierz oddziału „Burty”, poległ 30.09.1952 r.

„Pasek” - Stanisław Samiec - żołnierz oddziału „Burty”, poległ 30.09.1952 r.

Edward Skalny - żołnierz oddziału „Burty”, poległ 15.12.1952 r.

„Wiktor” - Stanisław Kuchcewicz - żołnierz NSZ, potem WiN „Zapory” i „Uskoka”, dowódca oddziału, poległ w lutym 1953 r.

„Huzar” - Kazimierz Kamieński - dowódca oddziału na Podlasiu, aresztowany wiosną 1953 r., skazany na śmierć i stracony.

Edward Bukowski - rozstrzelany 12.12.1954 r., jako ostatni w więzieniu lubelskim żołnierz BCH, po wojnie walczył w oddziale „Szatana” i „Chłopickiego”.

Tadeusz Szych - rozstrzelany 27.10.1955 r., jako ostatni w więzieniu chełmskim.

Napoleon Idzikowski - zamordowany w więzieniu mokotowskim 23.11.1955 r.

„Rawicz” - Józef Ramatowski - były komendant rejonu WiN, członek ostatniego oddziału mjr „Bruzdy” walczącego w latach 1949 - 1954, poległ w 1954 r
„Bruzda” - mjr Jan Taborowski, zginął 23.08.1954 r. podczas ataku na posterunek MO w Przytułach (w czasie okupacji niemieckiej dowódca inspektoratu łomżyńskiego AK).

Bolesław Babieńczuk - rozstrzelany 10.04.1956 r. w więzieniu w Białymstoku, ostatni wyrok śmierci na żołnierzach II Konspiracji.
„Ryba” - ppor. Stanisław Marchewka - dowodzący oddziałem po śmierci mjr „Bruzdy”, zginął w walce z UB 03.03.1957 r. 

„Laluś” - Jan Franczak - walkę o niepodległość Polski podjął 01.09.1939 r., poległ w walce z sowiecko PZPR - owskim okupantem z grupą SB - ów i ZOMO-wców 21.10.1963 r.

W latach 50 - tych zostało zamordowanych wielu wybitnych dowódców AK. Symbolami ich niech będą: gen Emil Fieldorf „Nil” ostatni z - ca Komendanta AK, w czasie wojny z Niemcami dowódca KEDYWU, powieszony w lutym 1953 r., czy zamęczony w śledztwie dowódca Okręgów - wileńskiego i nowogródzkiego płk. Aleksander Krzyżanowski. 

To, że PRL została zainstalowana przy pomocy Armii Czerwonej, przy współudziale komunistów z PPR a później PZPR jest niepodważalnym faktem.

Odbyło się to wbrew woli Polaków, którzy mieli swoje Polskie Państwo Podziemne i swój Rząd w Londynie. Świadczą o tym sfałszowane referendum w 1946 r. i również sfałszowane wybory w 1947 r. 

Polskie Państwo Podziemne było fenomenem, który nie zaistniał w żadnym kraju. Pod okupacją niemiecką działały: 

Delegatura - z vice Premierem na czele, jako struktura Rządu działająca w kraju. 

Rada Jedności Narodowej - odpowiednik przedstawicielstwa sejmowego, przystosowanego do działań w warunkach konspiracji

Armia Krajowa - jako Wojsko Rzeczpospolitej Polskiej prowadzące działania na terenie kraju.

Armia Krajowa została rozwiązana rozkazem gen Okulickiego z 27 stycznia 1945 roku. 

Trzon Kierownictwa Polskiego Państwa Podziemnego został podstępnie aresztowany i wywieziony do Moskwy 17. - 18.03.1945 roku. Rada Jedności Narodowej rozwiązała się 01.07.1945 r., w tym czasie ustąpił też ze stanowiska ostatni Delegat Rządu. 

Ale tysiące żołnierzy i funkcjonariuszy tego państwa dalej pełniło swą misję, zgodnie z rozkazem rozwiązującym AK gen. Okulickiego: „Daję wam ostatni rozkaz. Dalszą swą pracę i działalność prowadźcie w duchu odzyskania pełnej niepodległości państwa polskiego i ochrony ludności polskiej przed zagładą. Starajcie się być przewodnikami narodu i realizatorami niepodległości państwa polskiego. W tym działaniu każdy z was musi być dla siebie dowódcą”. Byli wierni temu rozkazowi. Byli wierni Polskiemu Państwu Podziemnemu. 

Idea „Polskiego Państwa Podziemnego” okryta chwałą w II wojnie światowej, została przeniesiona na ten okres walki o niepodległą Polskę, którą dalej toczyli jej żołnierze, tym razem przeciwko sowietom i ich polskiej agenturze.

Ci dzielni, wspaniali ludzie przenieśli ducha polskiej niepodległości do czasu, gdy my młodzi ich następcy mogliśmy w innej formie ich dzieło kontynuować. 

Najwyższa pora oddać hołd poprzez jasno zapisaną kartę historii, integrując ich wysiłek pod nazwą „Wojna Obronna Polskiego Państwa Podziemnego przeciwko zainstalowaniu PRL”. Patriotyzm jutra musimy budować na prawdzie o naszych najnowszych dziejach. 

    Prezes Fundacji 

„Polska się Upomni” 
       Jerzy Scheur 
Fundacja „Polska się upomni”
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Pan Prezydent Rzeczpospolitej Polskiej

Lech Kaczyński

Pałac PREZYDENCKI 
Krakowskie Przedmieście 48/50

00 - 071 Warszawa 
	Przechodniu, pochyl czoło, wstrzymaj krok na chwilę. Tu każda grudka ziemi krwią męczeńską broczy. To jest Służewiec, to nasze Termopile, Tu leżą ci, co chcieli bój do końca toczyć, Nie odprowadzał nas tu kondukt pogrzebowy. Nikt nie miał honorowej salwy, ani wieńca, W mokotowskim więzieniu krótki strzał w tył głowy, A potem mały kucyk wiózł nas do SŁUŻEWCA” 
                                   Z poezji więziennej lat 1944 - 1956 


Szanowny Panie Prezydencie

Sprawa „Wojny Polskiego Państwa Podziemnego Przeciwko Zainstalowaniu PRL” tzw. II Konspiracji należy do przykładów najwyższego bohaterstwa Polaków, losów tragicznych, a jednocześnie najokrutniejszych zbrodni PPR i PZPR popełnionych na narodzie polskim. 

Fundacja „Polska się Upomni” zwraca się do Pana Prezydenta z prośbą o należyte upamiętnienie zdarzeń i uczestników związanych z „Wojną Polskiego Państwa Podziemnego Przeciwko Zainstalowaniu PRL”.

Postulujemy: 

1 Uznanie lat 1944 - 1956, zgodnie z rzeczywistymi celami toczonej walki, za okres „Wojny Przeciwko Zainstalowaniu PRL”, a zgodnie z duchem i postawą jej uczestników za „Wojnę Polskiego Państwa Podziemnego Przeciwko Zainstalowaniu PRL”.

2 Wmurowanie na Grobie Nieznanego Żołnierza tablic upamiętniających bitwy i miejsca kaźni, związane z tą Wojną.

3 Zorganizowanie uroczystości państwowych.

Używamy sformułowania „Wojna Polskiego Państwa Podziemnego przeciwko Zainstalowaniu PRL”, bo taki był charakter i duch tych zdarzeń. Polskie Państwo Podziemne, bezpośrednio po realizacji „Planu Burza”, po ujawnieniu się jego funkcjonariuszy i żołnierzy, podlegało likwidacji przez najeźdźcę, który dążył do osadzenia niesionej na swoich bagnetach, władzy komunistycznej nazwanej później PRL - em. I chociaż AK zostało rozwiązane rozkazem ze stycznia 1945 r., a Krajowa Rada Jedności Narodu zakończyła swoją działalność 1 lipca 1945 r., to Niepodległa Polska, istota Polskiego Państwa Podziemnego, była ciągle przedmiotem walki, a nade wszystko męczeństwa tysięcy tych co Polskiego Państwa Podziemnego, Niepodległej Polski, nie chcieli się wyrzec.

Honor im jako poległym w walce z zewnętrznym okupantem i komunistycznymi zdrajcami. Jest to mord na miarę „Katynia”, ciągle nierozliczony i nieutrwalony w pamięci Narodu tak jak Katyń.

Brak pełnego bilansu ofiar. W wyniku mordów sądowych było ich ponad dwadzieścia tysięcy, co najmniej drugie tyle zginęło w walce, sto tysięcy przeszło przez więzienia, cztery miliony Polaków było inwigilowanych. Nad tą bohaterską walką i ofiarą rozciąga się cisza, przez którą codzienna wielka praca IPN przebija się słabym głosem.

Mija właśnie 50 - ta rocznica zakończenia tej wojny; wyznaczona dwoma istotnymi cezurami, w roku 1956 rozpoczyna się walka o niepodległą Polskę, poprzez protesty robotnicze i powstanie w 1956 r. ruchów niepodległościowo - demokratycznych działających jawnie i pokojowo. Jednocześnie kończył się najbardziej brutalny okres prześladowań żołnierzy i funkcjonariuszy Polskiego Państwa Podziemnego.
Nie przeprowadziliśmy dekomunizacji, wyrwijmy się z błota PRL, przywróćmy Polakom pamięć o zamordowanych, ich mordercach i ideowych spadkobiercach. 

Z wyrazami szacunku 

Fundacja „Polska się Upomni” 

Prezes Fundacji Jerzy Scheur 

Fundator Kamila Januszkiewicz

Fundator Grzegorz Królikiewicz

Fundator Henryk Marczak 

Podpisując się POD czyimś dziedzictwem przejmujesz za nie odpowiedzialność

(
W TV, na pytanie prezesa instytutu pamięci narodowej Janusza Kurtyki, „jak panowie oceniają dziedzictwo PZPR?”, młody człowiek odpowiedział, ani ja ani Pan Olejniczak nie należeliśmy do PZPR, nas te sprawy nie dotyczą.
Nie jest to prawdą. Wstępując do jakiejś partii czy organizacji podpisujemy się pod jej tradycją, jej dziedzictwem.
 SLD - jest spadkobiercą PZPR a ta PPR, miało to i ma znaczenie dla jej wizerunku, tradycji, bieżących zachowań. Tak, więc ciąży na SLD - PPR - PZPR - owska przeszłość III targowicy. Każdy, kto wstępuje w szeregi SLD, ją popiera lub na nią głosuje, musi być tego świadom.
To PPR była tą agenturą, którą armia czerwona na swych bagnetach instalowała jako PRL w Polsce. 
To PPR i PZPR realizując narzucone przez komunistów radzieckich zadania, wymordowała około 20 000 polskich patriotów, uczestników wojny polskiego państwa podziemnego - przeciwko zainstalowaniu PRL. Około 100 000 dalszych przeszło przez nieludzkie więzienia, 5,2 mln osób było zarejestrowanych w kartotekach SB. 
W zamian dziedziczyła miano lewicy - mimo, że z lewicą - w sensie reprezentowania interesów świata pracy, nie miało nic wspólnego. Bądźcie świadomi całości inwentarza. To, że nie wy popełniliście te zbrodnie, to jest oczywiste. Ale wyście się pod nimi podpisali. Nie tak dawno Dzierżyński, Marchlewski, Bierut, Gomułka, z mianowania waszych starszych towarzyszy, ozdabiali polskie ulice. Dziś ci bohaterowie III Targowicy mogą pozostawać jedynie w ich i waszych sercach. Uczciwiej byłoby gdyby Pan Olejniczak zrezygnował z funkcji wicemarszałka sejmu, a członkowie SLD wstąpili do partii naprawdę lewicowych: PPS pana Ikonowicza, lub samoobrony pana Leppera. Szkoda obarczać młodą biografię krwią przelaną przez współtowarzyszy, którzy bezkarni odeszli, ale których zbrodnie zostały.
Pamiętajcie, że istnieje „długi łańcuch naszych przodków”, i że wojna, która się zaczęła kampanią wrześniową, była kontynuowana przez AK, drugą konspirację, opozycję niepodległościowo demokratyczną, solidarność, aż do odzyskania niepodległości. 
    Jerzy Scheur
 Prezes Fundacji
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